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CKGAN POLSKIEJ PARRTVI SOCYALISTYCZNE: | 


NAKŁADEM: LUD. TOW. WYDAWNICZEGO., 


Momunikał szłabu generalnego: 


z dnia 28. b. m. 

Na polnocy osiągnęły wojska nasze częścio- 
wa linię Szczary. 

W rejonie Grodna pościg xa cofającym sig 
nieprzyjacielem trwa w dalszym ciągu. Odfdzia- 
ły nasze postępując w kierunku na Pińsx zaję- 
ły Chomsk, Drohiczyn I Janowo. gdzie wzięły do 


Wojska polskie zbliżają się do Pińska 


miewoh sztaby 55. i 57, dywizyi piechoty sowie- | 


ckiej i zdobyły 6 karsbinów masrynowych, 150 
wazonów z lokomotywą, 
Na wschód od Równsgo odrzucH nasr 


gy « Bye”), St 
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pus jazdy jazdę nieprzsjacielską na prawy brzeg 
Beryniz, zajął Merzez i zdobył 6 dział i 16 ka- 
rabinów maszt nowych. 

W walksch pod Zasiawiem nasza pierwsza 
brygada jazdy wzięła 2000 jeńców, 3% karabi- 
nów maszynowych i 3 działa. 

Wojska ukraińskie działając na wschód od 
Zbrucza zajęły z naszą pameca Ploskirów i 
Srarokonsiantynów, biorąc 2800 jeńców 4 poeig- 


gi pancerne, lczne tabory i wiele materyal 
technicznego. 
Ńaczelno Dewództwo W P. Sztab Generalny. 
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Daisze rokowania w Rydze. 
Rosyanie proponują wybranie komisyj zawieszenia Broni 


RYGA. 28 września. (Tel. wł.) Na posiedze- 


Joffe w odpowied:i wyraził zgodę na wszyst- 


niu deiegacyi pokojowych dn. 27 bm. przewod. |kie punkty deklarscyi polskiej; zaproponował? 
niczył Dąbski, ktory odczytał deklaracyę dele. tylkv zmianę punktu 8, dotyczącego amnestyi, 


gacyi polskiej jako odpowiedź na deklaracyę 
rosyjską 

Zdaniem  Dąbskiego  deklaracya rosyjska 
obejmuje sprawy przekraczające zakres kon- 
ferencyi, np. sprawę Galicyi wschodniej. Poza 
tem w deklaracyi rosyjzkiej figurują pytania, 
które spowodowały długą dyskusyę polityczną i 
stratę czasu. Celem konferencyi nie są dyskusye 
po itycznc, lecz położenie kresu wojnie. Druga 
część dekiarucyi rosyjskiej zawiera rzeczy prak- 
tyczne, które należy odesłać do specyalnych 
komisyi. Termin 10-dniowy, postawiony przez 


w ten sposób, by nmnestyu odaosiła się do Po- 
lsków, osaarźonych o przestępstwa przeciw Pol. 
sce i Rosysn, oszarżonych o przestępstwa prze- 
ciw Rosyi. 4 

Dąbski zaproponował wybór 4 komisyi, a 
mianowicie głównej, terytoryalnej, prawnej i 
ekonomicznej. Jofte natomiast sądzi, że należy 
przedawszystkiem wyórać komisyę zawieszenia 
broni. 

Po dyskusyi poruczono tę sprawę porozumie- 
niu przewodniczących obu delegacyi. Posiedzenie 
przewodniczących wyznaczono na godz. 5-tą 


delegacyę rosyjską, ma charakter ultymatywny, | popołudniu. „e 


co nie ułatwi pracy pokojowej. 
ERN 


~ 
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Obrady w Fydze odiożono do 
poniedziałku. 


RYGA. 28 września. (Pat) Łotewskie Biuro 
prasowe podaje : Zwłoki Poliwanowu, rzeczo- 
znawcy rosyjskiej delegacyi pokoj, i b. ministra 
woiny zostaly przewiezione do Moskwy. W 
związku z tem posiedzenia konferzncyi poksjo- 
wej odłożono Go poniedziałku. Temsizm tej 
kosferency! będzie Odpowiedź rosyjska na de- 
klaracye polską. oraz odpewiedź polska na 
nowe warunki bolszewickie, jakoteż ratyfikacya 
niezbednych komisy), które w poniedziałek ma- 
ją rozpocząć swe prace. 

RYGA. 28 września. (Pat.) Przewodniczący 
rosyjskiej delegacyi pokojowej Joffe w rozmo- 
wie z dziennikarzami oświadczył, że stanowisko 
polskiego prezydenta dtiegacyi pokojowej Dąb- 
skiego wywario na nim bardzo sympatyczne 
wrażenie. Wskazał też, że skład delegacyi poko- 
jowej od wyjazdu z Mińska nie uległ żadnym 


zmianom, mimo, ż: położenie militarne Polski 
znacznie się poprawiło, to jest najiepszym do- 
wodem, że Polska pragnie istotnie pokoju. 

RYGA. 2* września. (Pat) W rozmowie z 
przedsiuwieielami prasy francuskiej oświadczył 
przewodniczący polskiej del. pokoj. ponawnie z 
wielkim naciskiem, że sprawa rozbrojenia jako 
gwarancya pokoju stanie się dla Polski aktuai- 
ną, o ile obie strony zapragną tego równacześ- 
nie | szczerze. Lepszą jednak gwarancvą unik- 
nigela wojny w przyszłości jest pokejowe poro- 
zumienie, które jest głównym celem polskiej 
delegacyi, Dlatego też Polska przywiązuje mniej» 
szą wagę do kwestyi rozbrojenia, niż do usu- 
nięcia przyczyn wojny. Zr.sztą Rząd polski bę: 
dzie się starał po zawarciu pokoju z powodów 
gospodarczych zmniejszyć siłę liczebną swojej 
armii. 
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REDAKTOR NACZELNY: ARTUR W. HAUSNER 


W przededniu pokoju. 


(sk) Potrzeba kyle aź nieszczęsnych skutków 
wyprawy kijowskiej z polskiej strony i katastrs- 
falnych wyników bolszewickiego marszu na zde- 
bycie Warszawy i wyuikiego stąd częściowego 


rozgromu sowieckiej armii, aby tak pelska jak 
i sowiecka dyplomacya przekonały się naocznie 
i doświadcza!nie, że w rozstrzyganiu zatargów 
| międzypaństwowych, eręż — chociażby miat za 
solą długi szereg zwycięstw i powodzeń — jest 
bodaj czy nie najbardziej zawodnpym Skaikiem. 

I nie tyle może w deklaracyach i zapewnie 


niach o szczerych chęciach ostatecznego ugrim 


towania pokoju, składasych przez pp. Jeflego i 
bątskiegu, ile w tej lekcyi historycznej, jakiej 
dostarczyły ostatnie miesiące, speczywa gwarar- 
;cya, że tym ruzein rokowania pokojowe toez; ee 
się w Rydze skonezą się pomyślnym él .obu 
zwaśnionych stron rezultatem. 

Stąd też rodzi się nietylko vadzieja ale i 
pewność, że gałązka oliwna, z którą wrócą za 
parę tygodni nasi delegaci a rokowań pokojo- 
wych, rozwinie się niebawem we wspaniałe drre- 
wo pokoju, w którego cieniu będzie się wresrcie 
można zabrać do twórczej i pozytywnej pracy, 
której znękany i zrujnowany nasz kraj tak bar- 
uzo poirzebuje. 

Jak można wnioskować z wiadomości. które 
mas dochodzą z iniejsca, gdzie się ebecnie ważą 
iosy wojny i pokoju, pod wpływem wspvinsia- 
nych już wypadków, okupionych zresztą merzem 
krwi ludzkiej i ruiną setek tysięcy egzystencyi, 
zrozumiano nakoniec, że próby załatwienia skom- 
plikowanych stosunków na Wschodzie Europy 
i ookojowego ich ułożenia za pomocą metod 
starej kanitalistyczno-burżuazyjnej dyplomacyi, 
kiórej- istnienie sireszczało się w chęci wypro- 
twadzenia jrzeciwnika w pole i ożzukania — 
|nie orzymierzając jak owa faza polskiej polityki 
+ okresu DBorysowa a romyjskiej z okresu Mińska, 
— więcej szkody przynosi tym, kiórzy się nią 
posługują aniżeli pożytku. 

Dlatego też ieraz dopiero — jak się zdaje 
owo pamiętne oświadczenie Cziezerina, że niems 
ani jednej takie; kwesivi pomiędzy pełskim a 
iosyjskiim narodem, którebw nie dały się zala- 
godzić w drodze polubownej ugody, zacznie na- 
bierać realnej treści. 

Przebieg rokowań ryskich obserwować bedzie 
z żywem zainteresowaniem opinia eałego świata, 
slediić go też musi z zapartym odechem klasa 
robslnicza, tak słabo na ogół prycntująca się 
w spiocie zawiłych zagadnień połsko-rosyjskiego 
isporu, bo od wyniku tych pertraktacyi zależeć 
będzie nie tylko uspokojenie Wschodniej i Cen. 
tralnej Europy, która to część w ostatnich latach 
przemieniła się w olbrzymie kotłowisko, jakby 
w drugi Bałkan tylko w kilka a może kilku- 
nastokrolnem powiększeniu. Tam zadecydowane 
zostanie ostatecznie, czy w dzisiejszym przejścio- 
wym okresie u schyłku ruiny kapitalizmu a u 
kalahki : anade: wego socyalistycznego świa- 
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ta mogą już wejść w życie nowe ‘metody między 
państwowej zagranicznej polityki, do której od 
półwieku dzży Międzynarodówka robotnicza, 
streszezającej wię w tem. że majprosisze prawa 
moralności i sprawiedłiwości, które rządzą WZA: 
jemnymi stosunkami ludzi prywalnych, muszą 
Bis stać również naczelnemi prawami stosunków 
międzynarodowycA. 

Nie ulega wątpliwości, że konferencya poko- 
jowa w Rydze różni się zasadniczo i to z punktu 
patrzenia rzetelnej demokracyi w kierunku do- 
Antai, så takichźe kongresów dypiomatycznych 
i pokojowych, któryc 
polityszna Europy współczesnej, nie wyłączają: 
nawet osławionego kongresu pokojowego w Brze» 
ścia litewskim, zainicyowanego także przecie pod 
kasłom demokratycznego stanowienia narodów 
e swoim losie. Szyld byś demokratyczay i nowo- 
ezezmy sle pod osłoną haseł przyjętych tylko 
dla swiata zewnętrznego. Faktycznie decydowała 
e wszystkiem jednostronność i buta junkierska 
wiemiekich oficerów i sztywna zarozumiałość 
pruskich a obłuda autrysckich mężów stanu z 
jadzej & z drugiej strony bezsilna, bizantyjskich 
mickiedy wybiegów szukająca przebiegłość so» 
wieszich dyplomatów, stawiających dopiero kro- 
ki ma arenie, na której mieli dojść później do 
takiego mistrzostwa. 

Tej zatrutej atmosfery na szczęście dla wido 
ków pokojowych niema dzisiaj w Rydze, ze 
wzglęńu moża na to, że nie spotkali się tam 
bezwaględni zwycięzcy i zwyciężeni a po części 
i z tego powodu, że obradują tam ze sobą dele- 
gaci pełskiej republiki ludowej, której ster dzier- 
żą pracewiie dłonie robctniczo-chłopskie, a z 
drugiej strony raprezentanci ustroju sowieckiego, 
którzy zs światem przyszłości, jego zwyczajów i 
mawyczek, jeśli nie szczerze, to przynajmniej po- 
zormie zerwać musieli wszystkie ogniwa i węzły. 

Pierwsze posiedzenia konferencyi — wedie 
urzędowych komunikatów rozpoczęły się pod 
dobremi anspicyami. 

Warunki, które przedłoży! Joffe imieniem 

_ rządu sowietów, nie mają w przeciwieństwie do 
wymagań stawianych w Mińsku, żadnych klau- 
'mul, któreby zagrażały suwerenności państwa 
łu» któreby stały w drodze jej uprawnionym 
dążeniom do uporządkowania sprawy ludów 
kresowych na zasadzie stanowienia. 

Polska delegacya powinna dołożyć usilnych 
starań, aby suwerenność republik białoruskiej i 
ukraińskiej nie oknzała się tylko fikcyjną a 
'uzaxnie jej ze strony sowietów dało gwarancye, 
ie przetrwa czas pokojowych rokowań. Szczery 
i niesebłudny stosunek do powstającej państwo- 
wości ukraińskiej tak jak i pamięć niedawnego 
braterstwa broni pozwoliłaby z ukraińskim 
prawawiżym rządem w Kijowie załatwić grani- 
emma zatargi nie wyłączając i Galicyi wschod- 
miej w sposób obydwa bratnie narody jak naj- 
bardziej zadowalający. 

Leży przed nami obszar roboty bezmiernej ; 
woła o przeoranie na wskróś zachwaszczony 
gospedarką wojeniią ugór polski; są do speł- 
mienia olbrzymie prace w dziedzinie gospodarki 
ekonemiczaej i kuliuralnej; zrealizowane mu- 
szą zostać jak najrychlej nasze dążenia do cał» 
kowitego zdemokratyzowania życia wewnętrz- 
nege. Nie tedy dziwnego, że najszersze masy 
narodu czekają na pokój z deterininacyą i upo- 
rem. Ktoby zaś i tę ostatnią nadzieję zniszczył, 
ściągnątby na swoją głowę nietylko wiaę krwi 
przelanej, ale i zapowiedź odwetu i kary, od 
którejby się już rozgoryczone masy powstrzy- 


mać nie zdożały. 


Mac Swiney umierający. 


LONDYN. „Daily Expres“ donosi, że bur- 
mistrz miasta Cork został przewieziony ze szpi- 
tala do więzienia na rozkaz angielskiego mini- 


stra ser. wewn. Z wyjątkiem lekarzy więzien- | 


nych i dozoreów nie dopuszczają do niego ni- 
kogo. 

LONDYN. 28 września. (Pat.) Burmistrz mia 
sta Cork jest umierający. Wczoraj odwiedził go 


ù widownią była arena tadpowiedzialności i aby wydawanie posłów gł- 


d 
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Z SEJMU. 


WARSZAWA 28. września (Pat.). |się w Gdańsku Niemców, oraz aby wsicażaw na 
Po pdczytaniu szeregu interpelacyi przystę i -| konieczneść natychiniastrowego wcisjerla przyzna- 
do dalszej rozprawy inych Polsce traktatem wersalskim. raw do ma- 
jącej się zawrzeć konwencyi połszo-gdański:j. 

P. Brejski, popierając wniosek, dodaje dru» 
gą rezolucyę wzywejącą Rząd da przedsięwzięcia 
wszelkich krulkków, dia otrzymania gwarancji, że 
na przyszłość w Gdańsku umiemożliwiona bedi: 
wroga postawa przeciw Rzeczypospolitej i jej o- 
bywatelem Nagiość 'wniosqu i rezolucyę uchwa- 
lono 


7 „DZIENNIK LUDOWY” 


a 


ja 
NAD USTAWĄ KONSTYTUCYJNĄ 
E- [. art. 21. 
P. Herz domaga się, aby pustowiz i po wy- 
gaśnięciu mandatu nie mogł być pociąganj do 


dam wymagało do uchwały dwóch trzecich gło- 

sujących, 

ji P. Radziszewski wypowiada sl przeciw 
poprawkom większości do art. 21, zabraniającego 
USJCN iSyvwa Eg harakterzo re a 
Pak PS nA arakterze redakc | wr SPRAWIE PLEBISCYTU NA MAZURACH í 

P. Putek stawia poprawię, aby posiami nie | WARMH 
mogli być duchowni jakiegokoiwi:kbądź wyzna- | wychodząc z założenia, że płebiscyt był kome- 
nia. dyą. Wniosek jego opiewa: 

P. Lutosławski sprzeciwia, się temu, Sejm wzywa Rząd do założenia w drodze dy- 
twierdząc, że duchowny otrzymując wynagrodze- | plomatycznej protestu w radzie ambasadorów w 
nie ze Skarbu Państwa, schodzi na stanowisko |Paryżu, przeciw ważności powzięiej przez nii 
biurokraty państwowego. decyzyi w sprawie aktu gwałtów i krzywd wobec 

Do art. 24. wniósł p. Czerniecki poprawkę | Polaków. H. Do nierznania plebiscytu i doma- 
ażeby posłowie prócz <yveft 1 możności korzystania | gama Się jego rewizył. HI. Do wytoczenia całej 
z państw. środków komunikacyjnych mieli pra- |Sprawy przed forum Ligi Narodów. Po uchwa- 
| wo korzystania także ze środków komuntkacyjna | leniu nagłości odesiano wiosek do komisyi spr. 
| Komuna inych, zagr, E 

Przy art. 25. p. Lutosławski bron! stanowi- P 

| ska większości wyrażającej się w formule: Sejm 
gam siebie zwołuje I! sam tizbie odracza. W SPRAWIE SZEREGU GWAŁTÓW NIEMIEC- 

Do art. 26. przemawiał p. Czapiński imie- KICH WOBEC POLAKÓW 
niem P. P. S. aby prezydent mógł rozwiązać |m Nadrenii i Westfa'i, Wsiyszk opiewa: 
pa > albo na żądanie Rady ministrów powzizie Wzywa się Rząd I. aby użył wszelkich środ- 
IDR trzecią częścią głosów, albo na żądanie | ków dyplomatycznych. celem. ukrócenia swawcft 
S0D000 osywateli. . d Niemców mie iroszczących się absolutsi? o trak- 

>. Jan Dmows KI przemawiał przeciw se- tat wersaiski; II. aby zastosować jai najenergicz- 
natowi. Za projektem przemawiał p. Lutosławski |niejsze śnodzi odwetowe przeciw Niemcom mies 
dowodząc potrzeby senatu oraz poseł Dubano- |szkającym w Polsce i przedsięwziąć kroki za- 
wicz i Crernie cti. bezpieczające życie i imie Polaków w Niani 
Przystąpiono do wniosków czech oraz szkody wynikie z działalności bojów 
wnłosku klubu Z. L. M. -| kì niemiockiej. Wnios:ky po uehwalenii nagiości 
i è odesłano do Womisyi spr. zagr. s 
'W SPRAWIE GDAŃSKA . Po oćesłaniu ezeregu wniosków do wiaściwych 
uzasadniał? poseł M. Seyda. Wniosek ten 6-|komisyi, posiedzenie zamknięto. Następne posłe- 
piewa: dzenie odbędzie się we wtorek 5. paździer= 
Poleca się ministerstwu spraw zagr., aby |nika br, o godz. ś-tej popoi. Na porządku dzienr 
przedstawiło radzie ambasadorów niedostateczne |nym będą pierwsze czytania projektów ustaw o 
opieranie bezgi czeństwa Państwa I najżywotniej- | konsula:ach transportowych i o współdzielniach 
szych jego imieresów na dobrej woll znajdujących oraz dalszy ciąg mzpraw nad śonstytucyą. 
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|  P. Herz imieniem Klubu N. P. R. przedsta- 


Ivia nagły wniosek 
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„ Wachowiak stawia nagły wniosek 
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Ponadto zwraca się Borgeois do r'gdu pol- 
skiego z prośbą o pozosiawienie Litalie czasu 
potrzebnego do wykonania tych zarządzeń. 

WARSZAWA. (Pat) Naród podaje: Dnia 27. 
bm. pod przewodnictwem wiceministra Daszyń- 
skiego, obyło się posiedzenie Rady ministrów, 
na którem omawiano sprawę poliiyki zagrani- 
cznej oraz instrukcyę dia delegacyi pokojowej 
potskiej, która uda się do Suwałk, celem roko- 


Dookoła konfli:.tu polsko-litaw- 
skiego. 

PARYŻ. 28. września. (Pat) Havas. Bourgeois, 
prezydent Rady Ligi Narodów wystosował do 
Rządu litewskingo telegram z «znajmieniem, że 
w najbliższym czasie zostanie wyznaczona komi- 
sya kontrolna, na której wybór zgodziły się z RK. z 
Litwa i Polska wan z Litwinami. 

Równocześnie wysłał Bourgeois w tej sprawie] _ WARSZAWA. 28. września. (Tel wł.) Wczo- 
drugi telegram i do Rządu polskiego, do kióre-|raj wrócił min. Sapieha z glownej kwatery, gdzie 
go wystosował osobną depeszę z wyrażeniem |relerował Naczeinikowi Państwa sprawę roko- 
zdziwienia, że dowiedział się dopiero via Lon-|wań w Rydze oraz sprawę nawiązania nowych 


idyn o ultimatum połskiem pod adresem Litwy 
z dnia 23. bm. Nadto w telegramie Borgeois 


rokowań z Litwą. 
WARSZAWA. 28, września. (Tel. wł.) Dziś 


oznajmia, że zwrócił się do rządu litewskiego z |odjechała do Suwałk delagacya polska. kład 
prośbą o zarządzenie ewakuacyi wszystkich te-|jej' wchodzą: Łukasiewicz, Przeżuziecki, Czerne- 
renów litewskich przez wojska sowieckie. 


Depesza gratuiacyjna Naczelnika 


Państwa do Mileranda. 


WARSZAWA, 28 września (Pat). Naczelnik 
Państwa wysla? do prezydeaia republiki fran- 
cuskiej Millieranda następującą depeszę: 

W chwili, gdy został Pan Panie Prezydencie 


|OD ZY na pierwsze stanowisko republiki fran- 
jcuskiej szczęśliwy jestem, że mogę wyrazić szcze- 
Ira radość,, że naszego wielkiego sprzymierzeńca 


i reprezentuje ten, ktory tak przewidująco kiero- 


arcybiskup Maix i udzielił mu ostatniego po-j *ał polityką francuską w momentach groźnych, 


mazania. is 
- (p= 
g == 


dla pokoju i bezpieczeństwa Europy. oraz który 
w ciężkich dla Polski chwilach użyczył jej po- 


-* parcia Francyi najzupełniej zgodnego z trady- 


3 SEEI 


cki i pułk. Mackiewicz. 


ZERA oczna 


cyjną francuską przyjaźnią dla mego kraju. 
Piłsudski. 
—R— 

„Odpowiedz prezydenta republiki francuskiej 
opiewa : 

Jestem niezmiernie wzruszony, życzeniami 
znakomitego Naczelnika Państwa, kićrego talent 
wojskowy uchronił kraj od inwszvi. Słusznia 
wspómiua Pan Panie Ekscelencyo o woch uczu: 
ciach dla Polski, które są uczuciami całej Fran- 
cyi. Jestem wyrazicielem woli mego kraju zwra-' 
cając się do Waszej Eksaelencyi z życzeniami 
dia Jego Osoby i uczuciami jskie żywię dla 
wielkości pomyślności i pokojowego rozwoju 
pełnego chwały Narodu Polskiego. 

A. Miilerand. 


m s 


TM „ACLENAGA LUDOWY" 


Ed 


Odpowiedź na kwestyonaryusz ang. 


Partyi 


pracy. 


5 


losami kraju, zwalczała je bardzo ostro w 
Sennie, w prasie i na zgrumadzeriach publiez- 
nych wysSuwając z całą energią hasio sprawiedii- 
wego pokoju. Owe gabinety ministrów wyrażały 
opinię żywiożów reskcyjnych, Rząd obecny nie ma- 


We wczorajszym numerze podaliśmy kwes-'pojcoju Rząd, nie zgadzając się na li ij Curzona; | że ponosić cdpowiedzialności za politykę swith 


tysnaryusz ang. Partyi pracy, skierowany do P. 
P. S.; czisiaj umieszczamy odpowielź Centr. K. 
Wyk, P. P. S. na poszczególne pytania. 


Warszawa, 20. września 1920. 
Do Zarządu Labour Party 
ma ręce tow. Adamspntą | Bramleya. 
Szanowni Towarzysze! 


i 


j Saży do osiągnięcia ‘ixj porozuniemnia, zgodnej 


z zasadą narodowość” i ma nadzieję, że dążeni: 
to vrzeczywistni. P. P S. uważa ¿i i; Curzona za 
próby narzucenia Polsce nieopariego na Żadnej 
zasadzie pońitycznej abo choćby s.rategicznej po- 
mystu obcej dyplomacyi. 

8) Rząd Polski uznał niepodległość Litwy de 
facto w lipcu roku bieżącego, P. P, S. dąży do 
tego, by Polska vznała tę niepodiegiość bez za- 


poprzedników. 

i W ten sposób Towarzysze, wyczerpaliśtny 
o Wasze zapytania. Pragniemy jeszcze 
podkreślić że Kierujący dzisiaj Polską *gabinel 
| ministrów nia jest rządem socyalistycznym, ałe 
| koalicyjnym iP. P. S, również nie jest siroflnic- 
'iwem rządzęcem. Rządu zatymń i P. P, S. utoż- 
samić ze sobą nie można ani też czynić klasy 
robotniczei odpowiedzialna za wystąpisnia i po- 


Tow. Al. Dębs.i przestał nam zapytania Wy-|s.rzeżeń w granicach cetnograficzaych. Rząd — stępki ministrów poszczególnych. Polską Partye 


siosowane przez Was do Centralnego Komitetu 
Wykonawczego Polskiej Partyi Socya istycznej. Z 


|wedlzy zapewnień udzielonych nav, gotów jest 
jbo uczynić. Zastrzegamy się że granice etnogra- 


chęcią udziełamy na nie odpowisczi kolejno we- |iczne Litwy nie pow swają ii; weale z granie. j 


dług piwactów, sformułowanych w Wazon ście: | uszalonymi w iraxtacie pokojowym 
f 1) Polska Partya Socyalistyczna stala zawsze „a Rasya z dnia 12 
i stoj nadal na stanowisku całkowiteł 


niepodległości Polski wobec wszyst- 
kich bez wyjątku mocarstw, a mige tak- 
że Ententy. Będziemy jar dotychczas zwalcza!) 


hezwzgiędnie wszelkie próby mieszari: się do | pieruszy sstysz 
pod! 


spraw wewnętrznych naszejo kraju niczależnie 


jża trawać ten za baw 


między Litwą 
2. Hpza r. bieżącego. P.T. S.uwa- 
wyaąyczay i sądi że lu- 
WionajdjĄ i Grodzi io] sna pra- 
Emmi zstrzydnĘć © SWowa Wais, 

Co ię tyczy Galicyi WSd4S i; — po sag 
my e propozycyi ienania jej riv- 
egiości. Kraj ten starowi terzn © i azały på 


dnosć Ziewd 
WD 


Ą i 2 z iaziel St Ę or eoho- | emwel r AB n . > m 
zgoła pd tego z jakiej strony takie próby ocho- | wzziędea nar zdowościowym, nie | s: bynajaniy 


czić mogą i jakie przytbi>rą formy. 
wita udania się na konferencyę lońdyńską, Pal- 


ska wszczęia bez najmniejszego udziału Enten- 


delezacya z propozycyą rozejmu, Który Rząd So- 
wietów odrzucił; od połowy sierpnia trwaty 


rady pokojowe w Mińsku Litewskim, skomp'ixo= 
wane na siutek “Żądania przez Rząd Sowietów, 


by delegacya polska wystarała się o pełnotrmnoc- 
nictwa dla rowowań równoległych z Ukrainą So- 
wiecką: świeżo wreszcie rozpoczęły sią perirak- 
tacye w Rydze, Fatty te wskazują, że polityka 
polska wkroczyła już zupełnie samodzielnie 
drogę pokojową "nie zrywając wcale Sojuszu z 
mocarstwami Zachodu. O interwencye Ententy pro- 
sił w swoim czasie gabinet p. Grabskiego po jego 
zaś upadku powstał dopiero Rrząd obecny pod 
kierunkiem Witosa i Daszyńskiego, Rząd zdecy- 
dowany na zawarcie samodzielnie sprawizdiiwego 
pokoju z Rosyą Sowietów. 

Dodamy. że P. P. S. od szeregu miesięcy 

adziła energiczną kampanię Na rzecz samo- 
dzielnych rokowań pokojowych Polski z Rosyą. 

Szybkość pokoju i wogóle dojście do niego 
załeży w równej mierze od Rzeczypospolitej Poł- 
kiej, jadu l od Rosyi Sowietów. 
;. 3) Przedstawiciele Rządu oświadczyli nam, że 
delegacya polska w Rydze przedstawi pozytywne 
i konkreine "arunki pokoju, których treść zo- 
stanie podana do wiadomości pubiicznej. 

4) Poiska Partya Socyalistyczna, jako wyrazi: 
cielka klasowego ruchu robotniczego jest zwo- 


lenniczką powszechnego rozbrojenia; 5 k 3 SE à 
[wania się naprzód wojsk rosyjskich w oboiicy 
! Wima, losu obywarei polskich uai:zionych w 


wszystkich państw, a włęc i Państwa Pol- 
Ekiego i zastąpienia armij stałej przez milicyę 
ludową. P. P. S, nie może Się zgodzić na 
jednostronne zmniejszenie siły mil- 


iodrętrmą całością eirograficzaą. P 
à ZY „je odnie! : z AE Opa 
2) Od chwili, gdy Rosya Sowiecka odmó- | gnierczi f rzygnaąćś losy Galic yi Wsch- 

dniej w drodze porozumienia z ludem] 
: - bai jukrajńskia P. P, S. nie odrzyca weale mysi 
ty rokowania bezpośrednio z Rządem Sowi:tów. i 
W pierwszych dniach sierpri? została wys!tana | posiaćania w Gz 


| tairite przypuszcz 


! 


isę stronnictw kontrrewolucyjnych. 


| Mor 


Po oSA BID A= 


o r-zzraniczediu piskiego i ukraueki:go slana 


į 


by nieuzasadnioną balkanizacyą poludriowego 
wschodu Europy. Zresztą plan utworzenia ta- 
kiego państwa i ze względów gospo- 


licy i Wschodniej, rzzyrariczenie | 
EA a jeddak isimie” ir wodny ia ipods 
aa- |legiej Ukrainy. Do Rosi Gallccu Wschudrii niajuczyniła wtedy nie, by przeszkodzić temu 
nale a'a nigdy Rosyan tam fiema, i o prawa | Stanowi rzeczy? 

Rosyi do tego kraju nie może być rowy. Sztuczne | 
teorzemie niepodległej Gaini Wschodnie było! czyły granice Polski etnograficzne, dotarły da 


i Socyalistyczną reprezentuje w Rządzie wyłącznie 
tow. Ignacy Daszyńsła, inni ministrowi» należą 
do różnych. stronnictw chłopskyfh i purżuszyjnych, 


DLACZEGO ?... å 

Na zakończenie my z kolel zwrócimy 
się do Was z paru pytaniami na które 
chcielibyśmy Otrzytnać odpowiedź w celu obu- 
|stronnego porozumienia się. 

W lisfopadzie i grudrii 1913 roku, kiedy is- 
imał w Poisee Rząd ludowy pad kierownictwem 
joocyalistów Rząd ten był zwarczant: i bojkotowa- 
iny przez Entente. Dlaczego Labour Par- 
jtynieuczyniła wtedy nic by nam pomócz 
w naszej trudnej pracy ? 

i W roku 1319 Ententa przeszkadzała Polsce 
i zawrzeć pokój z Rosyą groziła jej zaprzesta- 
t niem dowozu żywności za wylamanie się z pod 
ijej dyrektyw, dłaczego Labour Party nia 


saru 


W sierpniu roku b. wojska sowiecki: przekřo- 


| wrót Warszawy, rujnując i niszcząc kraj; przy- 
| slimo z Moskwy ad hoc skonstruowany Rząd dla 
| Polski przeznaczony z panarni Marchlewskbn i 


na| darczych wydaje się nam niemożli-|Dzierżyńskin na czele, co sprzeciwiało się jas- 


wym do przeprowadzenia, gdyż Gali-;krawo zasadzie nieinierwencvi do spraw wewnę- 
cya Wschodnia stanowi zbyt małe te-| trznych obcych prasa sowiecka omawiała z try- 
rytoryum dla samodzielnego życia c-i umfem warunki pokoju: przemocy, Które chcia- 


konomicznego. 

9) P. P. S, jak oświadczaliśmy nieraz, watczy 
przeciwko wszelkiej myśli o interwencyi do spraw 
wewnętrznych Rovi i xie ma rie wspólnego z ak- 
kyą Sawimaowa i jego zwoienników. Przedstawi: 
ciele Rządu zapewnia! nas że Polska nis prze- 
jeła na siebie żadnych zobowiązań wobec rosyj- 

10) Stanowisko P. P. S. zostało sformułowa- 
ne powyżej. Interwiewy dziennizarszie nie decy- 
dują ani o polityce P. P. S. ani Rzędu. 

11) W krudału 1913 r. ża rządów *"abinetu tow. 
aczewskiego rie było wojny midzy Polską 
a Rosyą a więc nie mogło być także propozycyi 
pokojowych, Zaszta ostra wymiana not w spra- 
wie uregwiowania stosunków wzajemnych, posu- 


Rosvi. Kroki wojenne rozpoczęły się dopiero w 


|styezniu 1919 roku kiedy wojska sowietów, o- 


no Polsze narzucić. Dlaczego Labour Par- 
ty nie wypowiedziała wtedy ant sło- 
jwa protestu przeciwko tej zbrodniczej poli- 
tyce? 
H r Z socyalstycznem pozdrowieniem 
iy Centralny Komitet Wykonawczy 

Polskiej Partyl Socyalistycznej 
i ; {—) M. Niedziałkowski 


Wejska ukraińskie za Zbruczem. 


; W tygodniku warszawskim „Rząd i wojsko“ 
„czytamy: 
| Wojska ukraińskie przekroczyły samodzielnie 
Zbrucz. Walczą już dziś na swojem, prawnie im 
należnem terytoryum. 

Poisza, która wszczynając rekowamia w Ry- 
dze nie tylko z rosyjską, lecz i z fikeyjną „ukra- 
ińską* Republiką sowietów, dyplomatycznie ich 


tarnej Polski przy niezastosowaniu tego wa-| Fupując ierytorya okręgu wileńskiego bezwarun- opuściła, pamiętać musi, co wojskom ukraińskim 


runku do krajów sąsiednich. Polityka miitarna |KOWO nie rosyjskie, podeszły do granie dawnej 
Rcsyi Sowietów wobec Ukrainy, Kubani. Azerbeje | Konzrezówki. Misyę rosyjskiego Czerwonego Krzy- 
dżanu Gruzyl nie daje gwarancyi, czy Rząd Ro- ża wydalono z (o'si na sienieść tego. że przyjecha- 
gyjski nie zamierza wykorzystać ewentualnego czę- | 3 Osa bez zgody Rządu Polskiego. Członkowie 
ścłowego rozbrojenia Polski dła cełów zdobyw- | MISY! zastali aresztowani —- bez wiedzy Rządu, 
czych. Niedawny pochód na Warszawę odstonił naturalnie — przez żandarmów iżo'mierzy w po- 
w dosraieczną jasnością impervalistyczne Jb ize | bliżu miasteczka Łapy, na ilnii zajmowanej wów- 
polityki sowieckiej. W przyszłości eta wojskowa. | 738 przez nicztóre oddziały tworzącego się do- 
Poissi zależeć musi od sytuacyi międzynarodowej pero „wojska polskiego. Było to sw kilka tygodni 
postępów ruchu robotniczego w całej Europie i|PO wyparciu okupantów niemieckich, wśród panu- 
od siły zbrojnej sąsiadów. jacego w tej okolicy kraju chaosu powszechnego. 
5) Program pokojowy P. P. S. został stormu- | Dwóch głównych uczestników zabójstwa odebrało 
towany szczegółowo I przesłany do Zarządu La- rzobie życie, inni odpowiadaji przed sądem, i żo4 
bour Parry w memoryale maszyną z dnia 16. ster- | Stali „skazani na karę więziznia. 
pnia b. r. U podstawy jego leżą zasady: niepode 12 1 18) W grudniu roku 1919 Rząd Sowłe- 
ległości Polski i miewtrącania się do jej spraw |łów zwrócił się do Rządu Polskiego z propozy- 


wewnętrznych Rosyl, ustalenia granje Polski 1 
Rosyi, zgodnie z linią etnograficzną f według 


yami pokojowemi. Ówczesny polski gatinet mi- 
nistrów opierając się na wskazówkach ententy- 


poli ludności zainteresowanej, samostanowi:ri: na- | Odrzucił myśl rokowań. W styczniu 1920 roku 


rodów, zamieszkałych pomiędzy Polską o Rosyą. 
6 i7) P. P. S. odrzuca linię Curzona 


Rosya ponowiła swe propozycye. Stopniowo wy- 
wiązała się wymiana zdań, która jednak zosta- 


jako przyszłą granicę Polski, ponieważ lizia tajła przerwana na skutek sporu o miejsce ewen- 


nie odpowiada polskiej 


linii etnograficznej. Z te- | tualnych pertraktacyi. P. P. S. atakowała bez- 


go samego motywu, a taithe z uwagi na trwałość 'iwaględnia gabinety, kierujące wtedy, 


zawdzięcza. W chwili, gdy wejska polskie pra- 
wie zupełnie opuścić musiały Małopolskę, ken- 
centrując się do akcyi decydujacej na linii Wisły 
i Wieprza, korpus atamana Pawlenki zasłaniał 
razem z nielicznemi dywizymi polskiemi linię 
Dniestru i po części Lwów. W ostatnich dniach 
jego ofenzywa uwolniła „Podole galicyjskie”. 
W cełej tej akcyi — pomimo niepewnej sy- 
dsc: dypiomatycznej — nieszłi eni śiadem „s:- 
czowych strzelców“, którzy przechodzili zeszłej 
zimy od Petlury do Denikina, od Denikina d» 
bolszewików, od nich zaś na stronę Polaków. 
Nie uległ ataman Pawienke pokusie wcielenia 
tego elementu w swoje szeregi, nie poszedł w 
ciężkiej chwili ich śladem. Wytrwał jako wierny 
i konsekweniny sprzymierzeniec wojskowy Pol- 
ski — a dziś wchodząc na swoje rodzinne tery- 
toryum, wniesie tam niewątpliwie zrozumienie 
konieczności oparcia o sojusz z Polską niepod- 
ległości swej ojczyzny. 
—RR— 


f. Ma ERT, pe. T Ą 


Poiską Pożyczkę państ. 


Podpisujcia 


Nowiny z dnia 


wów, 29 września. 


„DZIENNIK LUDOWY* 


= 


| jeden jeszcze a kiikafcrośnie. 
iks. Wboleńczux dtóry zarnast p> 


iym Skatowi- 


Z KRONIKI POGOTOWIA RATUNKOWEGO. 


REPERTUAR TEATRU MIEJSKIEGO WE LWOWIE: jniu dzieci o kiórem pialśiy sizdawno, róo-iDo zaopatrzenia przyprowadzono wczoraj 8-let- 


Środa 2% września o godz. 3-30 popoi. «Księżniczka 
czardasza”, operetka. 

aroda 29 września o godz. 7 wieczór „Papierowy 
kochanek’, 3 akty z prologiem. 

Czwariek 30 września o gocz. 7 wieczór „Aida“, 
epora : 

Piątek 1 września o godz. 7 wieczór „Królowa J 
dwiga*, dramat histor, w 5 aktach (8 nbrazacn) Józe 
Sziwiiego — po raz pierwszy, 

Sebota 2 października o godz. 330 popoł. „Zemsta”, 
komedya. 


a» 


Sožə:a 2 października o godz. 7 wieczór „Manewry j tak dalej miłościwy księże, a dobry przykład o- 
"świeci twoje owieczzj co do wartości *kuiżży do- 


jesienne", operetka. 

Niedziela 3 pażdziernika o godz. 3:30 popoł. „Par 
Posti“, komedya. 

Niedziela 3 pażdziernika o godz. 7 wieczór „iruba- 
dur", opera. 


—0 me — 

TEATR WODEWILOWY (gmach ul. Ossofń- 
sách 10) Codziennie przedstawienie. Operetka, 
baet, wodewi. Bilety wcześniej w biurze dzen- 
ników Sokołowakiego w, Jagiewońasa T. 

POLEGLI ZA OJCZYZNĘ. Z 6-go Puiku uła- 
nów Kaniowskich polegi śmiercią bohaterską d. 
23. września 1820 w zwycięskiej szarży konnej 
palku pod Zasławiem na Wołyniu: 

Podpor. Witosd Sulimixski, Pluton. Zyg- 
wani Szpigiel, Kapr, Stanisław Małczew+ 
„ski lan Jan Kaleta, o czem zawiadamiają 
w głębokim żału pogrążeni oficerowi: podofy- 
joeromie i łani 6-90 putu ułanów Kaniowskich. 
©: GRABOWSKI, pułkowikk dowódca pułku. 

NA CELE ŻOŁNIERZA POLSKIEGO. Program 


żyć uszy po mhiy i dedjłzć cichu, chce wywiż Ć 


zemssię na swoich paralianaacji i za rzekomo Wy- 


rządzone przez krowy szkody *eoskubać" 


mia setkę Apieibaumównę, która podpalając na- 
litą pod kuchnią popiekła się do:k iwie po twa" 


zB z 3 ra 5 
Pra= |rzjń I tigkach oraz Józeia Fedowyszyna, liczącego 


wdziwie pa pasienky I tax na Katarzynie Gruch | jat 10 z przestrzeloną lewą nogą. 


wyęrwsił 200 mk, a od Maryi Bedrjj, zabrał tylko 


KRONIKA SZPITALNA. Stanisław © zuszkic” 


20 mk, bynajmniej jednak nie dla jakichs wags- | wicz iczący lat 43 mdnik z Borelówki pow. Bu- 


fa! dów za pobicie jej dzieci Aby się bowian zabeź-| czzcz został 


piaczyć co do reszty mamony, która jak wiadomo 
szezęścia mie przynosi nikomu, z wyjątkiem... 
proboszczów, zabzai jej futro, jako zastaw. Tylko 


brodziejów nawet bez interwencyi Ducha św. 


mne honorarywn tylgo.. w kwocie 300 rak. 


POPIS MIEJSKIEJ STRAŻY POŻARNEJ. Na- 


czeinictwo miejskiej straży pozarnej zawiadamia, 


że jesienny popis korpusu, odbędzie się dnia 29, 
września 1320 o godz. 10. przedpołudniem, na 


dziedzińcu strażnicy pożarnej we Lwowiz. 

W. P. WŁODZIMIERZA WOLA-ŁUCZYŃ- 
SKIEGO, autora kroniki 1/4. pp. Leg. pfosi się 
iœ zgłoszenie do Ref. pras. D. O. G.iw godz. um 


Z RUCHU POCIĄGÓW, Dyrekcya kolei pań- 
stwowych ogłasza: s 
K Od dnia 28. września br. mogą używać po- 


D 
- 


W tem miejscu nie od rzeczy będzie wspom- 
peći o p. Dkze Niementowstin wa Lwowie, który 
NNza wgłądnięcie skatowanych dzieci Maryi Be- 
ćryj i za napisanie poświadczenia wziął skro- 


rzędowych. — Referat prasowy D. Oi G. Lwów | 


wysłamy prze. urząd gminny Ua 
podwuclę z boiszewikarni. Po sewnym czasie Szu- 
szkiewicz wrócił do domu, lecz przebyte wraże” 
nia spowodował u niego chorobe umysłową. 

Hryńko Stepowany, liczący lat 56, stuga dwor- 
ski we wsi Lanki Mate, został raniony kulą przez 
bolszewików w bok lewy. 

We ws! Żabokruki pow. Bóbrka, Stefan Sa- 
pryk w bójce wybił 14-ietnicmu Jędrzziowi Ka- 
wecowi lewe oko, Wymienionych przywieziona 
na leczenie do Szpitala. 

KRADZIEŻE i ARESZTOWANIA. Na placu 
Solskich skradziono p. Grzegorzowi Saganowi 
portfel z 600 mk. i dokumentami. 

P. Klaudyi Brzozowskiej z pastwiska w Za- 
marsiynowie „Zapodziała się gdzieś" koza. war- 
tości 5.000 mk. 

Z zamkniętego mieszkania Tekli Muzułowej 
przy w. Janowskiej 1. 26 skradziono garderobę, 
wartości 2.500 mk. 

Maks Stern, false Kupferschmid naprawiał 
sofę p. Dawidowi Münzowi w mieszkaniu przy 
ul. Kętrzyńskiego l. 11, W czasie tym Kupfer- 
scgmidt skradł parę bucików, wartości 1.500 mk., 


i] 
I 


ciągów pospiesznych Nr. 207 (odjazd ze Lwo-|które następnie sprzedał w mieście za 250 mk. 


iwa 10.20) i Nr. 208 (przyjazd «fo Lwowa 18.—) 
na przestrzeni Lwów-Złoczów także podróżni cy- 


“Wiektej Rewii artystycznej", którą urządza Re-| „yjmj 


erat Propagandy Wydz. Ii. Szt. D. O. G. na cele 
„Żalmierza Polskiego w najbliższą ni-iziefę w So- 
Wole Macierzy zapowiada się wspaniale Bźety 
wo nabycia wczesniej w skiadzie nut p. 
fartha przy ul. Awadermżcziej. 

WOLNA AKADEMIA SZTUK PIĘKNYCH we 
Lwowie przy ul. Piaskowej'l. 11 rozpoczyna na- 
ake w poniedziałek t. j. 4. października b. r. — 


Z dniem 28. b. m. wstrzymuje się na przeciąg 
| kiiku dni na cz'aku Rawa-Ruska Bełzec-Warszawa 
ruch pociągów osobowych Nr. 2214 i 2211. Po- 


“| wyższe pociągi kursują przeto aż do odwola- 


mia tyfko między Lwowem i Rawą ruską (od- 
jezd ze Lwowa g. 21,— wzgl. przyjazd do Lwo- 
wia 7.20). P 

M. S. O. W PASKUĻ1 NA FRONCIE."Z miasta 


Aresztowany przyznał się do kradzieży. 
—— $u$ — 

MATERYAŁY "ODZIEŻOWE {eslenpra r zimo 
wę, podszewśi, kefiry r? obuwi: Sprzedaje eSom 
kom Kooperatyw Zwięzkowych "JEDNOŚĆ -— 
Lwów, Lindegj4 6 II. p. 

—- aó4-— 
| ZAPOWIEDZ: W teatrze “Bagatela“ przy w” 
Rejtana ję 3. ujrzymy wkrótce nowy atrakcyjny 
jprogram w Którym wystąpią sily pierwszorzęs 
i dnych artystów polskich. Sensacyjną nowością w 


Wpiey i iniomnacye codzimnie między 4-tą alpiszą nam: Osławiona MSO. Tiosąc goriwie (i3-|tym programie bęćzie wielka rewia aktualna za 


$a popor 

ODCZYT “O naszem zwycięstwie sierpniowan 
„pod Warszawą” wygłosi dziś t. j. 29. b. m. o 
godz. Egej w Kasymie ofc. (ul. Fredry) mjr. ze 
Sat. gen. N, D. (oddz, operac), St Künstler — 
"wstęp dla ofic. i przedstawici:ii prasy wcdtny. 
|  TYMCZ, WYDZIAŁ SAMORZĄDOWY wzywa 
paczemników 1 funkcyonaryuszów powiatowych i 
gminnych ze wschodniej części Maicpolski. któ- 
rzy wyjechali z powodu*inwazyi boiszewickikj, 
do bezzwiocznego powrotu i objęcia urzędo- 
wania. 

KLŻTCH FOOTBALLOWY Grużyny 23. pp. Z 
Lubiawj i £0 pp. ze Lwowa odbędzie sig (Niś d 


fjar ofiarnej* służby Ujczyżnie mie zapomina 
Xakże b interesach życiowych swych członków. 
Oto znany hamf 1 "polskim magnatom* z "koń 
skiego kasyna“ p. M. sprzedaje na rynku karto- 
file po genie 3 mk, 50 f., chociaż Magistnat sprzo- 
daje je (por 2 mk. 60 fg a Bank Rolniczy przypnaje 
zamówienia po 1 mk 80 f. za kg. Pomijając to, 
pan ten obrzuca siekiem łyczakowskich wyrazów 


pewa i tańcajzi p. t. "Budienny idzie”. Głó 
wne role kreować bedą pp. Gierasieński, Micha- 
włowski, Staruszz:iewicz. Ponadto występy gościn 
|ne znanegbł i powszechiie cennego fomixa pol- 
skiego Eustachego Odrobiúshiego w zupełzia no- 
wym ałttualnym repertuarze. 

—054% — 


MASZYNA SINGERA pierścionkowa do SPTZTe 


kupujących, skarżących Się na wysoką cenę i| dania w dobrym Stanie Zielona 43 I. pipt 


|mmiernotę kartofli. Kartofle ta sam konwojował 
lz Przeworska z ©odzneką MSO. rewolwerem i 
z tymi odznakami MSO. dalej pełni służbę przy 
<kartoflach'. Z innego źródła dowiadujemy się, 
że w niedzielę wieczorem Zarządzui a komendą M. 


"15, 0. "ostre" pogotowie, wyirzymując wszyst-lsowy min. spr. wojsk, 


POMOC ARMII DLA ROLI. 
WARSZAWA 27. września (Pat.). Wydział pra 


kommunikije następujący 


29. bm. na boisku L. K. 5, "Pogoń" (za rogat- |jjej człunków na sirażnicach do rana bezczynnie | rozkaz ministra Sosnkowskiego: Wojskowość po- 


ką siryjszą). Począiek| o godz. 4-tej popoi. Gra 
mapowiada się nącer interesująco, Zwżaszcza, że 
ome drużyny wystąpią w swym najsilniejszym 
pióndzie. Drużyna 23. pp. jest reprezentacyjną dru- 
żyną D. O. Genu Lubiin, 

+ ZAKOŃCZENIE KURSU SAMARYTAŃSKIE- 
GO. W ub. niedzielę na kiinice dziecj cej odbyło się 
uroczyste zakończemie kursu satnarytańskiego dia 
młodzieży, który trwał przez trzy tygodnie. Bra- 
lo w nim udział około stu uczniów i uczenie 
szkół rednich, którzy zostali po wyszktołeniu od- 
dami do pomocy tow. "Czerwonego Krzyża”. W 
uroczystości wzięli udział delegaci Rady szkolnej 
tarsjowej dyr. okr. Urzędu Zdrowia Mikołajski, 
Fo przemówieniu kiarownika dra Groera a na- 
miępnie jednej ze siuchaczek rozdano Świadectwa 
odbytej simui. nastepnie obecni goście zwiędzi- 
i wagowe urządzenie iziniki. 

“WAKACYE NAD ZATOKĄ PUCKĄ”. W. fej- 
lesive pod 'tytułem powyższym włradła się w 
dz etechniczra "wyma. Mianowicie jest to 
fejteton czwariy z te,” , nie trzeci, trzeci zaś przem 
znaczono przez povyt: 


tu i ówdzie na miiej pogawędce przy kieiiszku, | mna swoich obowiązków względem Społeczeństwa 
kartach a gdzieniegdzie “mordobiciu“. W ogól- | od którego w ciężkich eliwiiach doznala wydainega 
ności daje się spostrzec, że MSO. im dalej bdl- |poparcia. pragnąc się odwdzięczyć za doznaną 
szewicy są od granie naszych, tem siarczyściej i | pomoc maieryalną i moralną, organizuje akcyę 
iraźniej pełni tę "ofiarną" służbę. Najwyższy czas |pod hasłem: Armia dla rou. Na razi? painot waj- 
by MSQ. jako zasłużona staruszka, przeniosła się | Nskowa na roli rozciągnięta być może na te po- 
w stan trwaiego spoczynki4 i nie straszyła ludzi | wiaty, które najbardziej ucierpiały wskutek ins 
<polszewiitarni*. wazyi bolszewickiej, a cel akczi stanowi przyja 

KRONIKA POŻARNA. Ostatnio wybuchł w do-|ście z pomocą w kopaniu ziemniaków 1 ułkopo 
mu przy ul. Łyczakowskiej l. 72 ogień komino-;wiza w zwózce tychże craz innych jeszcze pozo- 
wy, zaś wczoraj z rana zajęły się z niewiadomej |stających w polu pnodukiów roinych, w Orce o- 
przyczyny słoma I rupiecie w piwnicy przy ul. |raz zasiewie oziminy. W Związku z powyższą ak- 
Kuszewicza |. 10. W obu wypadkach siraż pożar- |cyą wojsko obejmie dostarczenie zolnierzy do po- 
| za ogień ugasiła. A prace dcsłarczenie środków transporto- 
|| USIŁOWANE SAMOBÓJSTWO STARUSZKI. | wych zaprzęgów, w miarę możności samocho- 
Smętny szelest upadaiących z drzew liści, jako |dów ciężarowych itd, a w koncu trwałe albo 


jsienne, działają deprymująco na niektóre pesy- 
mistycznie nastrojone osoby. Tym to zapewne na- 
|strojom psychicznym możnaby przypisać tak li- 
czna ostamio zamachy sańodójcze. Wczoraj zrana 
|76-ieiuia Paulina F. wskutek nieshasel4 rudzi 


i zapowiedź nadchodzącej fimy, oraz nastroje je- | czasowe udstąpienie części koni wojskowych. Roz- 


kan zarządza szczegółowy sposób, w jaki w pono 
cy tej mają uczestniczyć poszczególne okręgi ge 
neralne. Pan minister nakazując bczzwłoczne prze 
prowadzenie powyższej akcyi zaznacza, że tyliio 
bezzwłoczna pomoc ze względu na króti czas 


uyłtę na następny raz, fazo nych postanowiła skończyć z życiem. Ubrawszy. | jaki nas jeszcze dzieli od nasiania cnło$4 i mrozu 


m rzekomo czwarty. Zwracamy uwagę czytelników 'bię jak do trumny** w mieszkaniu swym przy (przyczynić się może do osiągnięcia celu I oczekue 


pa to przeoczeńie, 
iBlę nie iączy, 


gdyż inaczej treść akc, 


ul. Jasnej 


1 $ oiwarzyła przewód gazu świef-| 
negp(i polożyła się do łóżka oczekując upragnio- | 


je że wszyscy dowódcy okażą zrozumienie dia tej 
nader, ważnej jakcyi. ` 


Wspaniały dramat w 


Tie s 
BS DDzis po raz ost 
sześciu częścia”h, osnuty 
STEFANA ZEROMSKIEGO 


„DZIENNIK LUDOWY" 


5 


tni! WU Wykazy te, które meją być potwierdzane 
hi s» ie przez Zarząd odnośnego przedsiębiorstwa 

na tle znanej powieści | względnie instytucyi będą po sprawdzaniu zwró- 
zone przedsiębiorcom i muszą być dia ułatwie- 
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Miemcy o Piźsudskim i Mmmoueskicma 


|plan jego pokrzyżewać. Przy tajemnem wspar- 
+ ostatnich numerów ohszerny artykuł o Piisiciu rosyjskiego gabinetu udał się również do 


„Katłowitzer Zeitung" umieszcza w jednym 
sudskim, w którym kreślęc przebieg jego życia 
politycznego stara się podać jego charakterysty- 
kę jako człowieka, polityka i Naczelnika pan- 
stwa. Wyjmujemy z artykulu tego ciekawy u- 
stęp który brzmi : 

Podczas wojny rosyjsko-japońskiej osądził 
Piisudski, że nadszedł czas aby zrealizować cel 
swojego życia — zdobyć niepedległość dla Pol- 
ski, W kołach spiskowych, do których uależał 
rozważano pian nowego polskiego powsiania w 
Kongresówce przy wsparciu; Japonii. Piłsudski 
wyjechał do Japonii, aby tam agitować za swą 
ideą. 

Z rosyjskiej strony uczyniono wszystko, 
PAJE 076. Kin BAS, STY o 
MEO EEE RO) ZTS" E E EAO, SSE 


y É 
teosiec grzed sądem DOG 
Lwów 29 września. 

Dziś rozpoczyna się ponowna rozprawa prze- 
ciwko Sikorskiemu, byłemu  podchorążemu, 
oskarżonemu o  zbrobnię  dziewięciokrolnego 
sprzeniewierzenia, nadużycia wiady urzędowej i 
zbrodnię oszustwa, 

W marcu br. odbyła się rozprawa, kióra 
zakończyła się wydaniem wyroku, skazującego 
Sikorskiego na sześć lat ciężkiege więzienia i 
degradar: g, i 

Ponieważ obrońca oskarżonego dr. Pieracki 
jak również prokurator kapitan dr. Małek 
wnieśli zażalenie nieważności — trybunał war- 
szawski polecił rozpisanie ponownej rozprawy. 

Sikorski odpowiadać będzie z wolnej stopy, 
bo w międzyczasie uznano go za anorma!lnego 
na umyśle. 

Sikorski, jak to wyszło na jaw z poprzednio 
przeprowadzonej rozprawy, podczas swojego 
„urzędowania* jako kierownik drukarni woj- 
skowej dopuszczał się rmaiwersacyi na nieko- 
rzyść skarbu państwa, zaopatrując w pierwszej 
lioii wszechpolskie jnstytucys jak: redakcyę i 
administracyę „S!'owa Polskiego“ i „Pobudki*, 
Poiskie Tow. Pedag. i Nar. Zw. Robotniczy w 
kradzione przez się rzeczy jak: papier, oiów i 
farbę, bądź też wykonywał roboty dla tych 
instvtucyi siłami i na koszt wojskowy. 

Władzy swojej nadużywał w ten sposób, że 
na wszystkie strony „rekwirował* papier i ma- 
teryały drukarskie, które następnie sprzedawał 
„Słowu polskiemu* lub też innym prywainym 
Grukarniom. 

Przyciśnięty do muru nie chciał zdradzić 
prawdziwego poctodzenia papieru rotacyjnego 
i farby, zasłaniając się „panem z poselstwa 
polskiego we Wiedniu“, którego nazwiska nie 
podał, bo... „dał słowo honora“, 

Na podstawie przeprowadzonej w marcu rox- 
prawy nabraliśmy przekonania, że „panem 7 
ambasady polskiej we Wiedniu“ to nie kto 
inny jak triko dr. Szarota, prof. gimnazyalny 
ZE Lwowa, wydawca „Pobudki*, ten sam, kló- 
ry był obecny w drukarni p. A. Goidmana, z 
której p Donnslik, dyr. drukarni „Słowa Pol- 
BRIEgO* przy pomocy Sikorskiego w asystencyi 
łandarmów „zarekwirowałś papier rotacyjny. 

„Wogóle sprawa cała przedstawia się nadzwy- 
czaj Skomplikowanie. Prawdopodobnie istniała 
tu spółka, ktorej przedstawiciel znalazł się na 
ławie oskarżonych. Widać, że ktoś” bardzo 
wpływowy stoi za Sikorskim, bo ten drwi so- 
bie z zapadłego wyroku, pozostaje dotychczas 
na wolności i twierdzi, że nic mu nie będzie, 
bo musi być wolny, w przeciwnym razie „Wy- 
śpiewa co należy, 

Sikorski to typ „prawdziwego“, patent po- 


aby 
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6) karty poboru na powyższe deputaty za zło- 
żeniem należytości w kwocie 190 mkp, 

Zaznacza się, że roboinikom cywilnym zaję- 
tym w przedsiębiorstwach woskowych będą 
wydawane dodatkowe rzcye aprowizacyjne z Zä- 
pasów wojskowych w m;ś! rozporządzenia Mi- 
nisterstwa spraw wojskowych odcział IV. Szt. 
L—158 P. W. IV. z 14, lipea 1920 r. (rozkaz 
L. cz, 34395 (X). 

Zarazem przypomina się, że termin do Wna- 
szenia nowych podań e dodutkową aprowizacyę 
na miesiąc listopad upływa z dniem 4. lisiopa- 
pada 1920 r. 


Japomi przywódca polski Roman Dmowski i 
rozpoczął działać przeciw Piłsudskiemu. które- 
go pian wobec (ego już w zuwiązkach gosiat 
udaremniony.“ 

W innem miejscu tegoż artykułu czytamy: 

„Naredawi demokraci nienawidzą go, ponie» 
waż jest l:berałem, a nawetradykałem, skłania- 
jącym się do socyalizimu. Przeciwko niemu ko- 
pie się dołki bezustannie, otwarcie i potajemnie 
— a on stoi w tym szalejącym ramęcie nameię- 
tnych waik parlyjnyca prosto i mocno. Mogę 
powiedzieć; jest on jedynym realnym politykiem 
w całej Polsce. © 


SPORZE ZA EZ WAZA SZEJ 
sama AnaS o AETA 


s 
Zu rubrykę tę redakoya us alpotwiadm, 


DZIS Ź0-5o Września 1929 
W TEATRZE BAGATELA REJTANA 3 


po cenach znizżotzy «ck 


POPOŁUDNIOWE 
PRZEDSTAWIENIE 


z udziałem Michałowskiego, Staruszkiewicza, Wardy- 

czowej, Noskowskici, Górskiej, Czermańskiej, Neussera.. 

Tańce, kupiety, pieśni, monołogi oraz znakomita rewja 
w ł akcie p. t. z 

„Wvraeżsmy me io kapy“ 
Bilety przy kasie teatru od 11 raxo do 1 i od 8 da 4. 
Początek o godz. 4 popo’. — Wieczorem jak zwykle 
program nie zmieniony. 
Występy znakomitego komika GIERASIEŃSK 
Adv IT 4 g p TArĘ 


N ONIE ON KE WITA, DENG. 41.7597 
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siadającego Poiaka; „inni ludzi zbogacili się na 
wojnie a on jest biedny — słowa Sikorskiego— 
więc zajmując takie stanowisko „chciał coś na 
tem także zarobić*. Tylko, że iani derebili się 
majątku na Austryi. on zaś chciał się go dore- 
bić na. Polsce... 

Perfidya wszechpolskich instylucyi i poje- 
dynczych jednostek, robiących dzięki Sikorskie- 
mu „en gros“ iuieres ma skarbie panstwa pol- 
skiego, została zdemokratyzowaaj, Ci ludzie 
posiadający patent „prawdziwych Poiaków*, zu- 
pełnie na zimno biorą „prezenta* od Sikorskie- 
go, wiedząc dobrze © iem, że rzeczy te, to 
własność skarbu polskiego. Teraz więc z ukry» 
cia starają się przyjść mu z pomocą. 
Czy tego samego zdania będzie trybunał 


obecny — zobaczymy. 


JEGO. 
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Ggłoszenia Magistratu. 
„Dodatkowa 2prowizacya roba- 
nisza.” 
Starania Prezydyum miasta o uzyskanie ar- 
tykułów na zroalizowanie deputatów żywnościo- 
wych dia robotników po myśli rozporządzenia 
Ministerstwa aprowizacyi z dnia 8. października 
1919 zostały uwieńczone pomyślnyim skutkiem. 
Wobec tego przystępuje Magistrat do rozdzi:- 
lu tych deputatów: 
Ustalona na posiedzeniu Komisyi kwalifika- 
cyjnej racya wraz z częściową bonfikacyą rale- 
głości wynosi 11 klg. mąki białej i 1'20 kig. 
cukru. 
Wszystkie zatem przedsiębiorstwa i zarządy 
instytucyi, które przedłożyły w miesłąca sierp- 
nu (na wrzesień) należycie udokumentowane 
listy swoich pracowników mogą zgłosić się w 
XVIL P. Departamencie Magistratu uł. Piekara 
zka l, 11. III piętro celem podjęcia legitymacyi 
na pobór powyższych artykułów w następują- 
cym porządku: 
_ dnia 30. września 1920 r. przedsiębiorstwa 
budowlsne, ciesielskie, cementowe, asfaltowe, 
kamieniarskie, stolarskie, wyrchów z gliny, ka- 
iii i pieców, przedsiębiorstwa ślusarskie, kowal- 
skie, wyrobów zelaznych, fabryki maszyn, odle- 
warnie żelaza, 
Dnia 1. pażdziernika 1920 r. Zakłady uży- 
teczności publicznej, Zarząd miejski i powiato- ; e 
wy i pracownicy zajęci przy robotach wykony.| Kalendarzu ludowym“ na r. 1921 w formie jak 
wanych na zlecenie organów państwowych i|zesziego roku, Zwraca się przeto uwagę P. T. 
komunalnych. adwokatów, lekarzy, jnżynierów i t. d, by ra czyta 
Legitymacye wydawane będą pod warun- nads;łać swe adresy równocześnie z naieżytością 
kiem równoczesnego przedłożenia przez odnośne | pod Bdresem: Lud. Tow. Wydawnicze, Lwów; 
przedsiębiorstwa i instytucye wykazu imiennego 
pracowników zatrudnionych w miesiącu wrze- , 


Rozporządzenie e obrocia czci 
Maczelnka Państwa 

Ogłoszone zostało rozporządzenie Raty obro- 
ny państwa z dnia 17. września 1920 roku w 
przedmiocie kar za obrazę Naczelnika Państwa, 
treści nastęgująccj: 

Art. 1. Wiuny obrazy Naczelnika Panstwa 
przez uwłaczające czci mowy, okrzyki, grożby 
lub zachowanie się w urzędach. w miejscach 
iub na zebraniach publicznych, bądż przez uwła- 
czające czci pisma, druki, afisze, obrazy, rysun- 
ki, wizerunki lub utwory, puszczane w obieg, 
rozpowszechniane lub wystawiane na widok 
publiczny ulegnie za występek: 

w byłym zaborys rosyjakim i pruskim karze 
aresztu, albo więzienia do lat trzech i grzywny 
do 10.000 marek, lub jednej z tych kar; 

w b. zaborze ausryackim — ar«sztu iub ści. 
stego aresztu od dni 14 do lat irse.h i grzywnie 
od 1.000 do 10.000 rak., lub jedne; z tych kar; 

Art. 2. Rozporządzenie niniejsze wchodzi w 
życie z dniem ogłoszenia w Dzieaniku Usiaw. 

Przewodniczący Rady obrony państwa: 

w z. (—) Wiłos. 

Prezes ministrów: w z. (—) Daszyński. 
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25 MAREK kosztuje pomieszczenie adresu w 


o a r z z w m Z O O O W ZARA W A O A 0 OO YZ A OO YZ ZZO OZ OOO AO ON LO A A 


u m 
sprawie Gouda 

Sprawa deputatów robotniczych stała się naj, 
najżywotniejszą dzis twestyą dla robomików. 

Po wydaniu w fipeu b. r. 5-clu "iogramów 
mąki, 60 dkg, cukjtx i 2 tockenków chleba rzeko- 
mo ga ma; I zapewnieniu urzedowem., że dal- 
eze przydziały następować będą regularnie mo 
kniesiąca — sprawa ta ucichła. 

W międzyczasie państwo zcalaro cie w gro- 
źnej sytuacyi wojennej. Do bram Warszawy il 
Lwowa dobijały ie wojska boiszewie: io, sprawa 
deputatów zastała eo ipso w ponownam zawiesze- 
miu. Roboinicy Lwowa uznając sprawę obrony 
państwa za ważniejszą wówczas od sprawy Toz- 
działu depuiatów, znaieżli się piarwsi w szeregach 
ermil narodowej, 

Obecnie po odparciu wroga i iv przededziu 
podpisania pokoju, maig robotnicy otrzymywać de- 
putaty. 

Ministerstwo apruwizacyi oświadczyło, że z 
rniesiące poprzednie dGeputatów nje wyda. Pół- 
vfcyalnie doniesiono tam 25. w nocy, że zgłosze- 
nia o przydział naieży wnosić pomidzy 22. a 
25. b. m, Publiczność dowiedziata ciy o ten do- 
piero dnia 26. tak, ze stato sią dla riv) fizyczną 
niemożliwością wnosze: takich pouań. 

Dnia 27. b. m, byłem świadkiem w misisteryal» 
nym pdiziele aprowizacyjnym na Małopolskę (przy 
ui. Kopernika) że podań biuro to nie potwisrdza 
bo... mema żadnej instrukcyi z Warszawy i że 
wogóle tylko w pierwszych trzech dniach miæią- 
ca czynności te załatwia. 

Setki robolników ' odeszio z podaniami nie 
zaiatwionemi w tem przekonaniu, że tycijee ro- 
botnirów na Skutelj niedbalstwa czymriców mia- 
rodajnych w miesiącu obecnym mie otrzyma de- 
putatów.  * 

Poruszamy tę sprawę w przekonaniu, że prze- 
cież w ostatniej chwii zaajdzie i? sposób zala- 
twienia jej po myśii interssowanych rzesz ludu 
pracującego, 

A teraz parę Stów pod adresem komisyi roz- 
dzielczej. 

Wiadomo, że deputaty przyznane zostały dla 
robotników ciężko pracujących, z tem 
jeszcze zastrzeżeniem że tylko te pracownie ma- 
ja prawo żądać depu.a.ów dla swoich pracowni- 
ków, w których pracuje najmniej pięciu robotni- 
ków. Jest © rażąca niesprawiedliwość, 
bo mamy w mieście setki tasizn pracowhi i przad- 


: 
zatoką Pucką. * 
Iv. : 

Wyprawa do Chałup jest najkrótszą wyciecz- 
ką z Pucka na przeciwny brzeg zatoki. 

Niezwyczajny jednak morskiego świata przy- 
bysz odczuwa i tę jazdę jako senzacyę i to by- 
najmniej nie... przyjeraną. 

Zwłaszcza nerwowi dlugo nie mogą się o- 
swoić z ogromną falisią przestrzenią naokół i 
z świadomością głębi pod wątłym stateczkiem. 

Rybak-przewożnik nie stara się nawet uspo- 
kajać zdenerwowanych. 

Zbyt często ma do czynienia podczas lata 
z takimi pasażerami, Uśmiecha się tylko dobro- 
dusznie, gdy ten i ów, a częściej jeszcze ta i o- 
wa pyta: „Czy jeszcze daleko do brzegu?", lub 
„Czy tataj bardzo głęboko?..* Zato wyjście na 
brzeg witają „lądowcy” z niekłamaną radością, 
odzyskując odrazu humor. 

Półwysep Hela osobliwie wydłużony i sto- 
sunkowo ogremnie wązki, przedstawia się bar- 
dzo ciekawie. Wzdłuż ciągnie się piękne pasmo 
lasku sosnowego, a od strony wielkiego morza 
przepyszna plaża, która swą jaśnicjącą różowawą 
niemal białością tworzy świstuyv kontrast z sza- 
firowoszielonym, przedziwnie miękkim i rozko- 
sznym koloryiem morza. 

Osobiiwością tego brzegu są niesłychanie mi- 
sternych kształtów osiy, rosnące tui ówdzie; se- 
ledynowo-błękitnej barwy o łodygach z liliowe- 
mi żyłkami. 
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TEATR STYLOWY Gd 28. do 30, 


„Chimera“ Dramat w 8-ech 


Lwów, ul. Akademicka 8. 


pod tytulem: 


„DZIENNIK LUDOWY“ 
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cow rokotniczyii 


| algvisrsiw, w których pracuje rownicz (iiin ndi- 
l wyzej dwu lub trzech robotřkowg: 3 z powodu 
dz.wacznego rozporządzenia ri ideryam:go uny- 
leci sg od korzystania z depuiatów. 

Ale jeżsii mie przyznaja si} roboteicoa w 
mmiejszej llości pracującym po pracowriżch, to 
| zapytujemy komisyę vozdzielczą diaczego z 
jpuiatów 
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strackien radcótwi fyrektorówprzet- 
siębiorstw miejskich ? 

Że twierdzenie to nie jest golosiowne ro 
jemy, że w ionóumniie drmkatr_kuu pobrał p. Nz 
szioipwicz „dyrektor rzeżni uilujst ij; deputat r- 
botniczy. 

Seikom roboiników odmawia sią korzy 


W Sniatynie naczelnikiem na stacyi jest wie- 
jeki pan Friszwaą zięć nieboszczyka Stampera. 
Urzędnik ten nie liczy się wcale z powagą jaka 
naczelnikowi stacyi przystoi i uprawia rożne 
nadużycia jakie miały miejsce z kukuiudzą np. 
Sprawa ta obećuie znajdzie swój epilog w Sądzie 
okręgowym w kołomyi, Do siebie dobrał nadrew. 

|Jentc«iecgo paskarza aż z kami:ńca Podolskiego 
la pełniącego służbę kontrolora ruchu. 
Ten „nabytek* ani myśli zapomusieć o r. 
11914 kiedy to był dostawcą rosyjskim. Teraz 
ea urzędować podobnie w państwie poi- 
skiem. 

Czy nie należałoby usunąć tego hochstaplera 
a z nim razem i p. Friszmana. Zwracamy uwa- 
sę w tem miejscu na io, że człowiek ten z cza- 
sów kiedy był urzędnikiem ruchu jeszcze ma 
na swojem sumieniu karambol, z którego też po- 
wodu aby uniknąć odpowiedzialności szukał u- 
cieczki przed odpowiedzialnością aż w Kulpar- 
kowie. Dzięki wpływom zięcia Stampera dostał 
się do Wydziału 6, a następnie gładkim już 
Ide został mianowany naczelnikiem w Snia- 
dynie i tutaj zamiast pozwolić ludziom , zapom- 
nieć o przeszłości zaczyna hulać jak mialo to 
miejsce 15, IX. przy pociągu 322. 

Napadł na st. kond. Szczawińskiego kiero- 
wnika pociągu kazał mu chodzić po desce w 
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Te gwiaździste bukiety na piaskach nęcą o- 
gromnie przyjezdnych, zwłaszcza niewiasty, je- 
dnak — specyalna ustawa chroni je przed zry- 
waniem, jako zatrzymujące piasek na wybrzeżu. 

Chatki w wioskach rybackich, rozsianych 
na półwyspie, są bardzo podobne do siebie mu- 
rowane, kryte dachówką. Przed chatami na drą- 
gach suszą się sieci. 

Zawierając bliższą znajomość z Kaszubami, 
|przekonujerwy się jak Sympatycznymi są ludżmi: 
uprzejmi, gościnni, rozmowni, 

Przekonujemy się, że większość oryentuje się 
nieźle w stosunkach, zwłaszcza starzy czytując 
chciwie gazety polskie, jak „Dziennik Gdański* 
(narod. psitya rob.) dzieuniki poznańskie i inne 
o ile tu dochodzą, bardzo chętnie wdają się w 
dyskusye polityczne. W nich przebija się stale 
przekonanie, że wyłączenie Gdańska z Pomorza 
było krokiem bardzo niefortunnym i dla Polski 
|i przedewszysikiem dla samego Pomorza. 

Gwara Kaszubów nie przedstawia dla Pola- 
| ów innych dzielnic żadnych trudności, Osobii- 
|wością języka kaszubskiego jest opuszezanie 
wielu zgłosek i końcówek. Mnóstwo wyrazów 
siaropolskich zachowało się wśród nich do- 
tychczas. 

Zamiast pani, czy wielmożna pani mówią 
-imošc“, żona nazywa się u nich „bialka“ (bia- 
iogłowa), zamiast „cały“ mówią „całki“ itd, 
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de-|je koszem rcbotnika mech ni: 
robotniezych w miesiącu lcu|rachumek. Magisirat ma doś 
korzystały tysiące urzędników magi-|oparzyć swoich Tunkcy 
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„folna różyczka” 


w głównej roli EsIA, GEI. 


Nr. 244 
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z keputatów polotu czych a ntrcyonaryuszom ma- 
i Peien Skara ach qaje się hoj- 
diiy, przyznaczome dia ciężko -pra- 
BOO UŚCÓW 

Nie występujemy tu przociwito wydawaniu de- 
puiat Urzęcni ackim, owszem, je- 
steśmy zdania, że kto pracuje lizycznie 
lub uwnyslowo powinien otrzymać swoją dodat- 
kowa racyę żywnościową, ale niach sip to tie dzie- 
iiziz to na jego 
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aosobrości, by za- 
onaryuszy w dostateczną 


JiI0SĆ żywności wax, że wpnost karygodnem 


z. 
hi 


est sięgać jeszcze po deputaty robo- 
ni jaurzędnikow magistrackich. 
Osy tych słów kilka trafo do przekonania 


cz pnków kcimisył rozdzielozáj i pragni: 
TY 
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elozģj gnismy, by ko” 
ia postąpiła świśle wedle podanych wska- 
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Kacyk kolejowy ze Śmiatyna. 


biurze ruchu i webre publiczności jako też dy“ 
żurnego i telegralistów wywojał zbiegowisko ? 
kierowrika powyższego Ściąunął ze słusby. Gdy 
przyjeżdża jawi kolejarz za mąką to każe go a- 


resztować nolicyi peństwowej a paskarzom w 
sposób bez ztioy pairon'je, na co wiele dosa- 
dnych zuajduje się dowouów. 
—.+ — 
s 
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Rołomsjg 24 września 
Sprawa burmistrza w fio umyti a Folska Rada 
Robotnicza. 
W tutej:zem rynselokowem piśmidle „Praw- 
Pokucka* zajęto się znowa wyborem barmi- 
strza w Kołomyi. Redaktor „Prawdy“ profesor 
gimnazyalny Sławuski recte Faldasz, który swe- 
mi nispoczytalnemi wypocinami mózgowemi ząs 
truwa od roku życie jużliczne w Koiomyi, na- 


HA 


rzuca się obecnie robotnikom 1 mieszczanom 
tutejszym na doradcę względnie opiekuna i 


wmawia w nich rzeczy, o kiórycu nikomu się 
nie śniło! 

Pod:jemy do wiadomości niederostego i nis- 
dowarzonego „redaktora* że +. R. R. lataniną 
połowicznie sprawy nie myśli poprawiać, nato- 
miast zawsze domagała się reprezentacyi gmin- 
nej z wyborów opartych nu zasa!ach demokra- 
tycznych, na dowód czego niech posłuży memo- 
ryał wręczony Gen. Delegaiowi Rządu p. Gałe 
ckiemu w czasie ježo obecności w Kołomyi. 

P. Sławuski recte Fałuasz, nawiasem wówiąc 
megaloman i.. erotoman (połowę dego nu- 
meru „Prawdy Pok*. wypełnia korespondencya 
miłosno-pornograficzna pana redaktora) rizom 
z kilku ludźmi niesumiennymi i nieuczciwymi 
założył konsorcyum, które za wszelką cenę, chee 
objąć przewodnictwo w Kotomyi i usiluje ko- 
niecznie wysunąć na burmistrzu człowieka zu- 
peinie przez ogół mieszkańców  niejożądanego, 
o którym trafny sąd wydał jeden z naszych 
członków. Dzis znowu wyciąga p. Siawuski na- 
zwisko swego ulubieńca, jako proponowanego 
przez siebie kandydata na stolec burmistrzow- 
ski I zapytuje nas o zdanie z groźbą, że sobie 
„dobrze zapamięta, 

Zapytsni odpowiadamy że robotnicy zdania 
o tym panu nie zinienili. Bo czy może być bur- 
mistrzem człowiek, który chociaż dobrze sytuo- 
wany, korzystał jednax bezprawnie z Towarzy- 
stwa dobroczynnego uirzymywanego ze skiadek 
publicznych i to z pokrzywdzeniem biednych 
w czasach ogólnej nędzy ? 

Od p. sia vnskiago żądamy, by wymienił, w 
najbliższyin numerze swego piśmidla nazwisko 
człowieka, którego usiłował splugawić, inaczej 
będziemy uważali p, Siawuskiego za człowieka 
bez czci i cudze pomiotło. 
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Reliejarze lw 
pektcyjnego m 


(Dokończenie). 


«Dz.ennsza Ludowego". 


Patrz nr. TH 
+ Przejdźmy do aprowizaczi. Miriztosiwo ko-| 


fei wydało podobno osoiny okólnik w sgorawie 


= 


zprowizacyi ewakuowanych kolejarzy. Piszący nie |. 


mial możności poznać śred okójnita e w szcze- 
gólności nie jest mu wiewruem jak uregupo- 
wano daną rzecz, na kugo zioioto osobliwie o- 
bowiązek zajęcia big I ©winowania żak pierw” 
szorzędnej tcwestyj. Ale lwowska "Ewa" nie o- 
kazala umi odrobiny objawu zainteresowazia się 
wyżywieniem kolejowców na ewakuacyi. Należy 
podkreślić powy fakt, gdyż to wie rolf 
914. Aprzecież i fbik muwi przyznać, że powinno 


4 
si 


zezy 
i 
było być inaczej, Wypańaw koniecznie wejść w 
kontakt — bodaj dla oka, jeśli już nie z morefnego 
poczucia lodzzości — z czynnikami, które apro- 
»zowały: tawiycznie uchodźców i współdziałać 
żywo W im tierumicu. Perłustracyjne komisye 
jedynie roblty gdzienicydzie nijedno, lecz sko- 
ro praca w nich polegeła nieraz na jednostce, re- 

ultat wypadał blado, To też musi się uznać 
kem goręcej wysoce obywatel! skie od- 
danie Się krakowskiej kooperatywy 
i jej lokalnych konsumów: w Rzeszowie, Jafe, 
Tarnowie, Podgórzu i W. d. aprowizacyj ewaku- 


m 
+: 


M 
owanych kolejarzy lwowskiego okręgu. Pomaga- 
ła w akcyi lwowska okręgówka przez ruchome 
konsumy  jałoto: brodziki, dwa tarnopolskie; so- 
kaiii, kamłonechł i t. d. Koi. Rudkowski wyjeż- 
dżał osobiście dia reguiowania spraw aprowi4 
zmcyjnych do Sirzyżowa, Krakowa } Warszawy. 
Zaw. Związek Prae, Kol. Rzeczpospolitej Fol. zaś 
wyslal sia:ego delegata celem czuwania nad roz- 
smieszezeniem i amrowizacyą uchodźców. Fatal- 
ne niesiety rcziozżowanie persofaiu utrudniało o- 


3 sali koncerłowej. 


ESON PETRI 
(Dwa pożegnalne koncerty we Lwowie). 
NI. 

Dła zaznaczenia, ie żegna się z Polakami 
umieścił Peiri w sonst>wym programie II. wie- 
zoru Chopina na koncv, | śmiało rzec mozna 
łe sonzta to forma. w Elorej się Petri-wirtuoz 
wypowiada najlepiej — iu znowu wielka wspól: 
nota z Busonim-pianiaig Że» Petri nam dopiero 
wskazał jak naieży grać belowenowską sonatę 
to pewnik. Ale za serce chwycił mas Polaków 
iem, że miłość z jaką odnosi się do Chopina 
nie jesi pośledniejszego gatunku od uczuć łą- 
czących go z innymi 14 orcami. Kto wie może 
i głębsza... Z pod palców tego pozornie kamien- 
nego człowieka wypływała cała rozpacz i ból 
cała tragedya nieszczęśliwego dziecza skutej 
kajdanami ojczyzny, (Sonata B. mol) łzy idące- 
go za trumną sieroty (Marche funèbre) i nie- 
pokój niepozbawiony przeczuć, że z wielką za- 
wieruchą ietargiczny séen ojczyzny możc sią i za- 
kończyć (Finale). WS 

Naddaiki, prócz „Króla olch* Szuberta — 
były wyłącznie szopeno%skie, więc „Kołysanka“, 
Polonez“ i „Scherzo ”. 

Garść rozentuzyszmowanej publiczności prze- 
czuwała że żegnający Się Z nami artysia zechce 
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Leona Sapiehy 48. 
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| zupełności eaprowizacyę uchodźców. 


|pedzić "Ewę" za tare., z raju 


działku 
i Ww dni następne 
Dramat 5 akt. p. 
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„DZIENNIK LUDOWY" 


pajutrzą (A DB r SZDW% 
at Kopernika 9. 

mlret gme ©. 

W giuwuej roli ar- 


Piętnowanie tezo karcremrego zachowania 
a jesii zajdzie trzeba żądanie usunięcia ze 
szl gruboskórn:-"1 brutalów musi bye rozpo- 
ezęte i to natychns:ast. 
Wika wszeczówiwj.. Koza 1 jest w tym ay 
towej sławy ¿jace i oświadcz.:uy Że nie cofniemy się prze 


(IK. fi i Įį żadnym stojący do naszej dyspozycyj środkiem 
„KALI ROLLA 


laby dopiąć swego i nietylko dorównać zagranicy 


i lecz ją przewyższyć, 


Czesłsw Rrzężanowshi. 
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Komunikaty. 


È SEKCYA OŚWIATOWA RADY ROBOTN. P. 


$P. S. zbierze się w piątek o godz. 7. wie. w 
q “iala Bitfioteki Rady Rob. úl. Grmiań.ka i. 11. 
[IL p. Obecnośći owarzytzj i wwmzyszy iniers= 
.Bujących się pracą oświaiwwą bardzo rożądana, 


(Dgreniczony ruch *omurisacyjny  przeszkad i Faar uro mae wi 
także zadaniu, Można było gdzieniegd.i> konfero-| | STARANIEM KOMiSYI ZWIĄZRÓW ZAWO- 


wać z |amymi tylko neczelaikami stacył krak, o- |DOWYCH odbędzie się w piątek 1. października 
kręgu, którzy odczuli gięboko wyjątkową Sytu- |". saji Rady Robotniczej Ryner $ a godziri > Rej 
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we środę 29. bin. o goda, 10. rano w bahia Ry- 
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